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Nro. 4g.

F R E D  E R  Y K  A U G U S T

z Rozey Ł aski K ról Saski X ią zę  W arszaw ski etc.

-W szem  w  obec i każdem u z osobna ko m u  o tern wiedzieć na­
leży w iadom o czyniem y, iż Sąd Nasz Kassacyiny X ięstw a W arsza ­
wskiego w ydal naslępuiący w y ro k ; —
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D zia ło  się  w  W arszaw ie  w  Pałacu Rządow ym  
na posiedzen iu  zgromadzonego Sądu dnia  
dwodziestego czwartego M a ja  Tysiąc osmset 
iedenastego R oku .
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S Ą D  K A S S A C Y I N Y
X i  ą s t  t v a  W a r s z a w s k i e g o .

Między E sterą z K ow alskich Jozefa W ybick iego  Senatora 
W o iew o d y  X ięstw a W arszaw skiego, O rderu  O rla  Białego K aw alera 
i Legii H onorow ey urzędnika m ałżonką, w  p raw ney  tegoż assysten- 
cyi, obrane do ninieyszey spraw y mieszkanie w  W arszaw ie przy u li- 
cy Z akroczym skiey pod liczbą i8 3 i. m aiącą, zaąoszącą reku rs prze­
ciw  W y ro k o w i, Sądu Appellacyinego W y d z ia łu  pierwszego w  dniu 
dw udziestym  dziewiątym  M arca tysiąc osmset dziewiątego ro k u  za­
p ad łem u , przez Mecenasa Jana ŻW ierzchowskiego z ie,dney: —  a 
K arolem  G órskim  w  dobrach sw ych dziedzicznych Piotrow ie w  po­
wiecie G ostyńskim , tudzież O nufrym  O kęckim  Podprefektem  Po­
w iatu  Czerskiego, w  W arszaw ie przy ulicy Dzika zwaiiey pod liczbą
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2022 mieszkanie m aiącem i, przez Mecenasa Szymona Grocholskiego,
z, drugiey strony: —•

Maiąc. sobie przełożony następuiący w yw bdprocessu :

G dy inaiątek Józefa W ybick iego  przez rząd zeszły był skonfisko­
w anym , Regency a Poznańska w ezw ała sądo\yme wszystkich nie­
w iadom ych realnych p retendentów , do dóbr K ro b o w a , ff^o la  
l iro b o w sk a  i  Czarko w 7 W  sk u tk u  tego w ezw ania likw idow ał 
się z sweiiii pretensyam i teraźnieyszy pozw any K arol G órski bę­
dący iuż w  ówczas od ro k u  tysiąc siedmset dziewiędziesiątego 
szóstego w  tradycyiney dóbr K rokow a z przyległościam i posses- 
syi, i w yrokiem  klassyfikacyinym  Regency i Poznańskiey w. dniu 
trzynastym  Lipca tysiąc ośmsct pierwszego ro k u  pub likow anym  
pretensye icgo przyznane zostały, z obowiązkiem  w zaięm nym . 
zdania kalkulacyi eco ctsse z czasu tradycyinego w ym ienionych 
dóbr posiadania, a to w  osobnym  processie przed Regencyą W a r ­
szaw ską zeszłego rządu prow adzić się maiącym.

W  ro k u  tysiąc ośm setnym  drugim  tenże K arol Górski ustąp ił 
swey pretensyi wraz z possessyą poinienionych dóbr O nufrem u 
O k ęck iem u , z osobnem zaręczeniem , że tegoż nabyw cę sw ych 
p raw  w  obow iązku zdania kalku lacy i , ieżełiby ta żądaną była, 
.zastąpi. , .' '

Gdy skarb p ru sk i na  m ocy Gabinetowego resk ry p tu  w  ro k u  ty­
siąc ośm setnym  szóstym zrzekł się sw ych p raw  do dóbrK robow a 

1 na rzecz teraźnieyszey p o w ó d k i, a małżonek iey Józef W y b ic k i 
na mocy pełnom ocnictw a przez ni^ sobie danego odprzedał rze­
czone cłobra O nufrem u O kęckiem u z zachowaniem  dla swey 
m ałżonki pretensyi do Karola Górskiego o zdanie kalkulacyi w y­
rokiem  klassyfikacyinym  tysiąc ośmset pierwszego ro k u  wskaza­
li ey , process ten za rządu iuż terażnieyszego w  T rybunale Cy­
w ilnym  pierw szey Instancyi D epartam entu  W arszaw skiego w y -
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rokiem  szóstego ku tego  tysiąc osmsct dziewiątego tak  ioztrzygmo 
nym  został;

iżby pozw any R arol G órski zdał powodce rachunek  ex asse 
z czasp possossyi sw oiey : to iest od ro k u  tysiąc siedmset dzie- 
więdziesiątego szóstego do ro k u  tysiąc ośmset drugiego'; — ze 
atol i pozwany u trzym yw ał, iakoby żądaną kalkulacyą za p ier­
wsze lat tr zy  to iest od tysiąc siedmset dziewiędziesiąt szostego 
do tysiąc siedmset dziewiędziesiąt dziewiątego ro k u , (k tó ry  to 
term in poprzedza ów w y ro k  klassyfikacyiny regencyi Poznań- 
sk iey ) w R om  missy i Sprawiedliwości pow iatow ey ty Górze 
fiskusow i p ru sk iem u  iuż złożył; przeto tenże w yrok  T ry b u ­
n a łu  postanow ił, iżby fiaro l G órski z ostatnich ty lko  lat trzech 
zdał ka lku lacyą , ieżeli z pierw szych okaże obrachunek przez 
F iskusa  zupełnie zaakcep tow any;

W  sk u tk u  czego Sąd A pp e llacy in /p rzez  w y ro k  swóy w r e -  
ku rsie  zaskarżony, rozstrzygaiąc spraw ę z odw ołania się iia -  
ro la G órskiego, gdy tenże ów rachunek  przez hskusa przyięty  
z pierw szych lat trzech okazał, styonę teraz pozw aną do k a i- 
ku lacy i z trzech ty lko  ostatnich lat zobowiązał.

W ty m  stanie spraw y, s tro n a , rekursuiąea domagaiąc się kassacyi 
rzeczonego w y ro k u , z pow odów  zg w a łcen ia  p r a w a ,  i uchyb ie ­
n ia  fo r m a ln o ś c i  w nosi:

Co do p ie rw sze g o ; iż w y ro k  zaskarżony nie zgadza się z praw em  ; 
bo praw om ocny w yrok  klassyfikacyiny tysiąc o śm se tp ie r­
wszego ro k u  mieć chciał, aby osobny process rachunkow y 
stosownie do przepisów  tyt. 45. O rdynacyi Sądowey prusk iey  
by ł rozpoczęty , ten zaś gdzieindziey rozpoczynać się me mogi 
xiak  ty lko  w  pierw szey instancyi w  lorm ie postępow aniem  
sądow em  rządu zespłego, a naw ei i terażmeyszem w skaza- 
ney • — te  takow y process kończonym  bydź me mogl przez 
in stru k cy ą , iaką iest P ro tokół Kom m issyi Spraw iedliw ości
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pow iatow ey w Górze, lecz przez w yrok  k tó ry  nie nastąp ił; 
Sad zaś appellacyiny w yroku iącm ocądrug iey  instancyi, p rzy- 
ia t za uspraw iedliw iony rac h u n ek , k tó ry  w  pierw szey in­
stancyi wcale nie był rozpoznanym , a nadto uznaiąc go za 
w ażny sprzeciwi! się W y ro k o w i praw om ocnem u klassyhka- 
cyineim i regency i P oznańsk ie j trzynastego L ipca tysiąc osmset 
p ierw szego; i pakoniec akceptacya takow ego rachunku  
urzez plenipotenta S k a rb u , nie mógła bydź uw ażana za do­
stateczną, bez upow ażnienia wyższey w ładzy, k to ie  nie 
nastąpiło.

N a  co odpow iadaiąc strona przeciw na u trzym uie:

źe ów  pro tokó ł rachunkow y  w  /lom m issyi Spiaw iedliw o- 
ści pow iatow ey w  G órze zdziałany mógł bydź przez Sąd A p­
pellacyiny za w ażny uznanym , gdyż go plenipotent S karbu  
pruskiego akceptow ał, a naw et nieakceptow7ac nie m ogt;

.  -  zdany był bow iem  na zasadzie wyciągniętey intraty, w edle
m yśli konstytucyi Grodzieńskicy, k tó ra  do ninieyszego p rzy ­
p a d k u  stosowaną bydź w inna , gdy wniyśeie w  tiadycyą 
przed w prow adzeniem  p raw  p rusk ich  nastąp iło ; v

„że w y ro k  klassyfikacyiny rządu zeszłego nie ma bydź tak  
uw ażany iakoby ow e rachunk i odrzucił, lecz że ich rozpo­
z n a n ie ,  w łaściw em u fo rum , to iest Ilegencyi YVarszawskiey 
zostaw ił; —
„ że prócz tego strona pozw ana składaiąc takow y rachunek  
w  Instancyi Appellacy-iney uczyniła zadosyć w yrokow i T ry - 
bunału  pierwszćy Instancyi, na k tó rym  strona rek u isu ią - 
ca bez odwołania się poprzesta ła ;

„N aostatek dzieląc strona pozw ana w y ro k  T rybunału  na 
dw ie części j dowieść usilnie ? iz w y ro k  ten co do nciktizn 
zdania rachunku  iest i stanow czym ; —• co zaś do nakazu zda-



nia tegoż rach u n k u  za lat sześć ieżeliby K arol Górski nie udo­
w odnił, ii  z pierw szych trzech lat iuż się obrachow ał, iest 
przedstanow czym ; —  Sąd zatem A ppellacyiny rozsądzaiąc 
ostatecznie kw estyą przedstanow czą, mógł i w  przedm iocie 
g łów nym  w yrokow ać, 'na  zasadzie Art. 452. i 4y3. R odcxu 

i . postępow ania, chociaż w  nim  pierwsza instancya nie wy­
rokow ała. - y

Co do drugiego pow odu  re k u rsu , przytaczaiąc strona pow odo­
w a , A rtyku ły  7 2 . i 464;. K odexu postępow ania, i przyw o­
dząc pozew  strony do Appelłacyi pow ołapey w  dniu dw udzie­
stym dziew iątym  L utego, oraz pozew strony appellacyiney w  
dniu  dw udziestym  trzecim Marca tysiąc ośmset dziewiątego ro ­
k u  w ydany, gdy czas p raw n y  między • pozw em  K arola Gór­
skiego iako Appelluiącego a w yrok iem  nie u p ły n ą ł, w nosi 
nieważność w y ro k u j -—

Strona zaś pozwana dowieść u s iln ie , iż w y ro k  zaskarżony nie 
zapadł z pozw u K arola G órskiego, lęcz raczey z pozw u -sa- 
m eyże strony teraz rekursu iącey  iako pilriieyszey i za w ystara­
niem  przez nią w p isu , a wreszcie że A rtyku ły  przez rek u rsu - 
iących przyw iedzione nie stanowią nieważności. —

Maiąc sobie nareszcie przez stronę pozw aną uczyniony w niosek 
E xcepcyi, iakoby stropa rekursu iąca tak  przez przeciąg od w y­
ro k u  do rek u rsu  uplynionego, iako też przez nastąpione żąda­
nie swoie w  dniu trzydziestym  pierw szym  M arca tysiąc ośmset 
dziesiątego w ykonania zaskarżonego w y ro k u , stosownie do 
Art. i4. i 1 1 . Organizaęyi Sądu Kassacyinego utraciła iuż p ra ­
w o j zanoszenia skargi drogą re k u rs u ;

Po w ysłuchaniu  K apportu  K om m issyi Podań i Instrukcyi oraz 
w niosków  Królew skiego przy Sądzie' sw oim  P ro k u ra to ra , nńeysce 
Rassacyi przyznaiącego.
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: w r  ' S Ą D  K A S S a  ; C Y I N Y
rozwiązuiąc najprzód wniesioną z stronj pozwaney excepcyą

zważywszy
Dekret Królewski dnia pierwszego Maia tysiąc csmset dziesią­
tego roku , w  W arszawie wydany przeznaczaiąc dla wszy­
stkich skarg rekursowych czas trzech miesięczny, rachuiąc od 
dnia pierwszego Czerwca tegoż roku; wredług którego skarga 
przez Esterę z Kowalskich Józefa W ybickiego Senatora W o- 
iewocly małżonkę w  dniu trzydziestym pierwszym Sierpnia ty­
siąc ośrnset dziewiątego roku zaniesiona, prekluzyi co do czasu 
podpadać nie może;

zważywszy niemniey
iż akceptacya w yroku przez stronę rekursuiącą, co do punktu 
żadney między stronami kwestyi niepodlegaiącego, nie mogła 
teyże stronie tamować drogi rekursu, a do punktu zaskarżo­
nego, tern bardziey gdy według Artykułu 20. Organizacyi Są­
du Kassacyinego zaniesiony rekurs do kassącyi exekucyi zaska­
rżonego w yroku nie wśtrzymuie;

a stąd Excepcyą strony pozwaney za nie popartą uznawszy;

Co zaś do samego rekursu

1 zważywszy
iż Sąd wyrokuiący nadwerężając prawomocność wyroku klas- 
syfikacyinego Regencyi Poznańskiej w  dniu trzynastym Li­
pca tysiąc ośrnset pierwszego roku publikowanego przestąpił 
Art. II. dekretu dnia dwódziestego Maia tysiąc ośrnset osmego 
roku w  Drezdnie wydanego, w  związku z fem l. tyt. XVI.
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Ordynacji sądowej zeszłego rządu, a przez to wyraźnemu 
praw u uchybił;
W y ro k  Sądu Appellacyinego W ydziału pierwszego w dniu 
dwudziestym dziewiątym Marca tysiąc ośmset dziewiątego ro­
k u  zapadły kassuie, summę dwadzieścia pięć złotych polskich 
w  papierze stemplowanym od wpisu złożoną utwierdza, takąż 
summę równie w  stemplowanym papierze od ninieyszego w y­
roku przez stronę pozwaną złożoną mieć chce, tęź stronę na 
powrócenie kosztów stronie rekursuiącey skazuie, i sprawę 
w celu powtórnego rozsądzenia, W ydziałowi trzeciemu Sądu 
Appellacyinego odsyła — mocą ninieyszego wyroku. —

W ydrukow ać

(podpisano) J. ŁUSZCZĘ YYSłil Zast. Prezesa 

(L.S.) .

Radca Stanu, Zastępca 
Ministra Sprawiedliwości

Osiński Pisarz Sadowy.

Ig: S o b o l e w s k i .

Zgodno z Oryginałem 
(L, S . ) Antoni Joneman

Sekretarz Jeneralny 
Ministerii Sprawiedliwości.
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